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Oddaję kartonik — bruliben

zacinam twarz
zapobiegawczo,
zamykam i myśli

cześć! krzyczą nad głową szpalty gazet

zapach starej szafy
i ubrań wyciąga za dłonie
z przyszłości
urealnia

za dwa dni pięćdziesiąt lat i jeżyk rośnie równie staroświecko

więc nic już nie chcę
poza surowym regulaminem
mniej kawy uśmiechu
i słońca
a może i deszczu

i dojechaniem do końca

koszula z przeceny
będzie pomocna
w tym dziele,
wygodna jak tylna kanapa Mercedesa

uwiera tylko
darmowa kawa
odpływ kanału
w kształcie zaborczej waginy

ale Wisła
szara, potulna
zdzierży wszystko

 

 

 

Kopiowanie  tekstów,  obrazów i  wszelakiej  twórczości  użytkowników portalu  bez  ich  zgody  jest
stanowczo zabronione. (Ustawa o prawie autorskim i prawach pokrewnych, Dz.U. 1994 nr 24 poz. 83 z
dnia 4 lutego 1994r.).
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